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D. 2 7 .  Czerwca .
KUPiJER WARSZAWSKI.

IVspom  niema.
Sapieha Paweł Het: L it :  z w y .  
c ięztwo pod Poionko: ió ó o .

N O W O Ś C I  W A R S Z A W S K I E .

W  z es z ły m  ty g o d n iu  , na Żoliborzu za 

S ta ra n ie m  JX. K a m iń s k ie g o ,  P row in cja ła  XX. 

Pijarów i Rektora konwiktu (-.któremu to  m ie j ­

sce  po K o n a r s k im  , najwięcej  w inno up iększe­

nia  i uporządkowani a: )  założone™ zostało  O b.  

s e r w a t o r j u m  A s t ro n o m ic z n e  dla użytku K011. 

w i k t o r ó w .  P r z y ty m  obrzędzie znajdowali się 

J W W .  M inis ter  Rei: i Ośw: Hr: G ra b o w s k i  , 

Biskup Płocki F ra i tn o w sk i ,  i inn ych  w  iele' dsób’ 

Jeden znajstarszych i jeden znajm lodszych  kon 

w i k t o r ó w  na leże l i  do po łożenia  kam ienia  w ę ­

gie lnego , pod którym z ło ż o n ą  na wieczną pa­

m iątkę  s to s o w n e  napisy.

Baterja A rty lerj i  G w ar d j i  konnej,  pod 

d o w ó d z tw e m  Pułkownika  S z w e r y n a  w ysz ła  

wczoraj do G r ó j c a ,  dla o d b y w a n ia  c w i c z e ó  

w ojsk ow ych .

W isła  w czoraj nieco o p a d ła , lecz spo­

d z iew ają  się  co c h w i la  z n a c zn eg o  je j  wezbra-  ̂

nia .  . i

N ie ty lk o  w W arszaw ie  tak długo padały  

deszcze , ze wszystk ich części  E u rop y  donoszą  

o nadzwyczajnych u lew ach  i nawałn icach,  ( 

w Paryżu odpotowy Maja dotąd n ieużyw aną  

przechadzek,  w A n e lj i  wszystk ie  gośc iń ce  są 

zalane wodą. O s o b l iw ie  tez  w Szwajcarji i w  1 

T yrolu  nawałnice, s ta ły  s ię  przyczyną  szkód  

nieocen ionych .  Z  różnych części Polski  i L i ­

t w y  podobneź są. w iadom ości.  O k o ło  W i t e b ­

ska n iezm ie rn e  straty poniesioną, w Guberni

G r o d z ie ń s k ie j ,  grad p o w ic iu  majętnościach ■
r  ’ * ' ' x .  ' ' . '
zupe łn ie  zn iszcz y ł  znoże ,  W e  wsi B r z o s t o w i c y

należącej do W . J u n d z i ł y  , piorun uderzył na

łą k ę  gdzie  s ię  pasło  50 .  Irolów, z których 48. .

zab itych  zosta ło .

W  rysunkach li tograficznych S z l i c h t o i y

W ilan ow sk ie j  ,  o których d o n ieś l i śm y  n ieda ­

w n o ,  najlepiej w y sz ly c h  z prassy choć w m a .  

łe j  i l o ś c i ,  dostanie  w sk la d z ie  sztuk p iękn ych  

u P .  L e tron a  , reszta w  sklepie D o b r o c z y n ­

n o ś c i ,  . . . . . .  i .

W  w czorajszem  nu m erze  G aze ty  L i t e ­

rackiej znajduje  się  don ies ien ie  iż w L o n d y n ie  

11a pierwszym T eatrze  daną była  nowa M e l o ­

drama T erem  , która z w i e l k i e m i  oklaskami  

przyję tą  została. A z a t y m  i w L o n d y n ie  są  

tacy co lubią rozm aitość  w w idowiskach s ce n i ­

c zn ych .  N a leża ło b y  aby surowy recenzent Melo  

dramy U p i ó r ,  sprawiedliwie  z w a ży ł  ź e  gdzie  

jest jeden T e a t r ,  tam  w sze lk im  s t a n o m  i gu­

s tom  spektatorów dogadzać  trzeba.

W y d a w c y  T yd od n ik a  polskiego W a n ia  

donoszą S z a n o w n y m  c zy te ln ik o m  s w o im  źe  ich 

pismo w  następnym  potroczu od 1. Lipca do 

5 1 .  Grudnia  r;b; za tęż  same cen ę  w ychodz ić  

b ę d z ie ,  prenumerata  prz y jm u je  się  w kai to



rnch jak dawniej > i na w szystk ich  Poczt-am - 

tach  i stacjach pocztowych.

J r l y k u ł  p r z y s ła n y .

Czyn każdy, mający za cel dobro ludz­

kości iako rzadki teraz przykład , ogłaszanym 

hyc  powinien dla naś ladow an ia ;  m am  tedy za 

obowiązek publiczne moje oświadczyć podzię­

kowanie W . Konstantemu Kozłowskiemu wła-  

sc icielowi d o m ów  , przy ulicy Oboinej , k tó ­

ry  będąc bl iższym świadkiem usiłowań ' moich 

dla rozszerzenia m agnetyzm ul,  jako nadzwy­

czajnego środka leczenia bez lekars tw ,  i chcąc 

się także skutecznie p r z y ło ż y ć :  jak ó 'cz u ły  i 

dobrze myślący obywatel: do ulżenia  cierpień 

nieszczęśliwych bez pewnej pomocy zosta ją­

cych , raczy ł  mi ustąpić na rok bezpłatnie w y ­

godny lokal w swym now ym  domu, ’ na  buk ie t 

tnesm erow ski czyli m ach inę  leczącą  koncertro-  

w an y m  p ły n e m 'm a g n e ty c z n y m  za spraw ą w oli 

i  prani odw ieczn ych  n a tu ry ,  zadawnione cho­

ro b y  niemogące być m ed yc zn ie  uleczone.

Gdy jednak mimo niezliczone Jac ta  dzi« 

wne m agnetyzm u skutki' dowodzące , antago

niści jego nawet i bakiet okrzykują , uprze- 

dzaiąc złościwie publiczność, źe szkodliwe na 

niektórych chorych może mieć w pływ y;  p rze­

to zapewniam o so b y ,  któreby teinu przesądo­

wi wiarę daw a ły ,  źe teraz takowe zjawienia 

zdarzać się już n ie z w y k ły  , ponieważ biegli 

magnetyści  umieją do wspólnego traktowania 

dobierać choroby i nadto g w a ł to w n e  ulaga- 

dzać r eak c je ;  przeto żadna z tąd obawa , jak 

pomyślny skutek leczenia p r z e k o n a , miejsca 

mieć nie powinna ; gdyż m agne tyzm  wprowa­

dzając tylko harm onją ,  to jes t:  zd row ie  do 

ciała ,  pod żadnym względem szkodliw ym  być 

n iemoźe. A le  takie panuje jes cze niedowiar­

s t w o ,  że gdyby znowu powrócili  SS. A pos to­

łowie . i położeniem rąk  na g ło w ę ,  chorych  

leczy l i ,  znalezli by się t a c y ,  co by tych c u ­

d ó w  zabronić usiłowali. Jednak jest to lekar­

stwo niebieskie  Jldatniczne  , czyli przed poto­

powe , zwane przed wiekami Jiaphą el , a ci
" ł?   ̂ •’ > _

co je  odkryli ,  byli  p raw d z iw em i  K a pha  tm a m i  

czyli dobroczyńcam i rodu ludzkiego;

3 . S m id e w in  de C ourtcnej.
'  . ■   "  j -

Pr/.yj.eehaH do W arszawy.

Chmielewski kapitan.

Rzeszoiarski Sędzia Pokoju.

Zawadzki były Pułk:  z Brańszczyka.

Józef Ferg is  Prezes z Litwy.

Radzimiński  by ły  P .Pn ł :  z M ławy.

Bielski Sędzia z Mzurek.

Dziekoński Pu łk o w n ik  z Łowicza.

Gołuchowski W oj:  Hrabia ze Lwowa. 

K arczewski Józef A dw okat  z Płocka.

Aszali .Ignacy A rch i tek t  z W łoch.

Mąrkoni A rch i tek t  z Wioch.

Jerozalski W incen ty  O by:  z Kałowa. 

W yczyński Oby: z Moszewa.

T E A T R  n a r o d o w y ,
'  J

Dziś benef is P. K ra tzera  , j u t ro  

ma być daneni widowisko w teatrze 

sk in i  w Łazienkach.

Ptjyi: Dzi? ciepła Stopni 10.


